
Maryla Rodowicz, Święty spokój
Kiedy będę mieć forsy jak loduKiedy poznam rozkosze zamęściaCzy przybędzie mi trochę rozumuTrochę szczęścia...Gdy się wdrapię na szczyt tego świataPoznam jego i czary i maryCzy przybędzie mi trochę nadzieiTrochę wiary...A tymczasem leżę pod grusząNa dowolnie wybranym bokuI mam to, co na świecie najświętszeŚwięty spokój...A tymczasem leżę pod grusząA świat obok płynie leniwieI niczego więcej nie pragnęWręcz przeciwnie...Gdy zasłużę na zbrodnię i karęKiedy wygram, co jest do wygraniaCzy się będą mi starzy znajomiJeszcze kłaniać...Gdy wybiorę się w podróż do niebaGdy mnie złożą w ostatnie pudełkoGdy przypomni się kamyk zielonyStare szkiełko...A tymczasem leżę pod gruszą...
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